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WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 

Paryż 4 września. — Na posiedzeniu 
izby parow pod prez:dencyg P. Pasquier, 
z porząłku dziennego następowała dalsze roz- 
trząsanie ustawy o przysędze i zdanie spra- 
wy o petycyach. — Nastepca tronu znaydo- 
wał się na teim posiedzeniu. — Hr. Verhuel, 
równie jak Hr. Gornet, przysłali na pismie 
swoje przys çg. — Marszałek Soult został 
jako nowy Par wprowad:ony. — PP, Talaru 
i Dalberg wykonali przysięgę. — Potem P. 
Duboucage zdał sprawe o projekcie wg ędem 
pizysięg) 1 wost uchylenie warunku tyczą- 
cego się parow, jako przeciwn go konstyłucy!, 
i ubliż ią: ego tak prawom Parow, jəko 1 kro- 
la, ktory guanuje parow, — M nister xiażę 
Broglie bron.ł tego waiuuku, rownie jak hr. 
Deca:es. — 
świadczył, IŻ ©ggle znayduje Się w Paryzu, 
dla przyjęcia preysięgi od urzędnikow, którzy 
ja zecucą wykon:C. = Nakoniec cała usta- 
wa przyjętą ostata O7 giusami przeciw {i= 


P. Seguier, viCeprezes izby o= 


P. St. Priest zadał zniesien a praw sacrile- 
gium; izba postanowiła wziąść tę propozycyą 
pod rozwagę, 

Monitu: z d. 1 b. m. na począiku urzęe 


dowey swey części, 


umieścił co następuje: 
<Wczorsy JW, 


Lord Stuart de Rothsay na 
pry watueim posłuchamiu złożył krolowi list 
od N. króla W, Brytani, w którym uwiee 
rzytelnia go jako nadzwyczaynego posła i 
pełnomocnego ministra przy dwctze frani uz- 
km. był i przedsiawiony 
przez mimstra Sj raw zagranicznych hr. Molć, 
Po posłuchaniu u króla, przedstawiony także 


był krolowes, xiazętom 1 Xięźniczkum domu 
krolewskiego, — 


W ,.rowadzony 


Gdy lord Stnard powracał 


pozdrowiony bjł od ludu 
głośnemi okrzykaini. 


Tenze Monitor zawiera następujący list, 


z Palais- Royal, 


ktory krol zaraz po popisie gwardy! naroduweg 
d. 29 sierpnia pesłuł jenerałowi Lafavettes 
“Mimo utrudzeń, ktorých kochany jeneralo 
duzpażeś dnia dzisięy Szeg Oj DIE zuugę Się wślisye 
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mać, ażebym WPanu nie wyraził Życzenia, 
iżbyś gwardvi narodowey, ktdrey jesteś patry» 
archa, oświadczył moje podziwienie, Powiedz 
j-y, że nietylko przewyższyła moje oczekiwa- 
mia, ale nadto nayżywszą radością napełniła 
me serce. Świadek na tem samem polu Mar- 
sowem związku w r. 1790; świadek patryo- 
tycznego zapału w r. 1792, gdzie w 3 dniach 
miasto Paryż 48 batalionów gwardyi dostawi- 
ło naszemu woysku w Szampanii, które tak 
wiele przyłożyły się do chwały oręża fran- 
cuzkiego; śmiało porównać mogę przeszłość 
z teraźnieyszością, i cieszy mnie, iż WPanu 
powiedzieć jestem w stanie: Że co teraz wie 
działem , przechodzi wyobrażenie tego, co 
wtenczas nad podziw pięknem i dla nieprzyja- 
ciela strasznem, znaydować mógłem.—Ludwik 
Filip.,, — Jenerał Lafayette list ten w roz- 
kazie dziennym udzielił gwatdyi narodowey. 
Hrabia Anatole Montesquion pojechał 
dnia 2030 sierpnia do 
sieniem o wstąpienin 
szego króla. — 
stępca 


Neapolu z donie- 
na tron teraźniey- 
Słychać, iż królewicz na- 
tronu i jenerał Lafayette, zwiedza 
wszystkie miasta dla przeglądu gwardyi na- 
rodowych. 

Xżę Talleyrand miał d. 20 z. m. po- 
słuchanie u króla. 

Kommissar portowy w Bajonie do- 
niósł pod d. 31 sierpnia ministrowi morskie- 
mu przez telegraf, co następuje: “ Konsul 
francuzki w San Sehastian, uwiademił mnie 
pod daiem wczorayszym, iż nadszedł tam 
dnia tego rozkaz, aby okręty pod bandera 
tróykolorową, wpuszczane były do wszystkich 


portów hiszpańskich., 


Dnia 31 z. m. odbył się uroczysty pa» 
grzeb hr. Segur, para Francyi i członka 
akademii  francuzkiey , 
no na cmentarzu Pare Lachaise. Deputa- 
cye od izby i instjtutu, jako teź liczni 


którego pochowae 


przyjaciele szli za trunna, ktorg poprzedza- 
ły oddziały gwardyi narodowey i wovsk li- 
nmiowych. Po obu jey stronach szło 7 ubo- 
gich z wachlami. Rogi całunu nieśli: mar: 
szałek xiążę Reggio, jenerał Lafayette, w el- 
ki referendarz izby parów margr. Semon- 
ville i jeden z członków instytutu. — Zinariy 
ktorega nie należy brać za młodszego brata, 
autora historyi kampami rossyjskiey; zosta- 
wił, nader ciekawe pamiętniki swojego ży- 
cia, w których naybardziey Świetnieie woy* 
na północney Ameryki za niepodległość, w któ- 
rey razem z Lafayettem walczył, i pobyt je- 
go na dworze cesarzowey Katarzyny. 

Podług nowego „Journói de Paris, J. 
K. Mość przeniesie się do pałacu Tuilleirów, 
skorotylko wyporządzony zostanie. Teraz spi- 
sywane sa papiery, które mają bydź nader 
ważne. 

Minister wojenny marszałek Gerard pi- 
sał do marszałka Bourmont, aby został przy 
naczelnem dowództwie, aź do nowych roz 
kazów. 

Kuryer francuzki donosi z prywatnego 
listn z Londynu, że xiężna Berry pragnęła 
z dziećmi swojemi udać się do Nowegojorku. 
K-rol X. niechciał zezwol Ć na to, aby za- 
brała z soba xięcia Bordeaux; lecz ona obe 
staje przy swoich prawach jako matka. 

Dnia 30 z. m. zebrała się mała liczba 
Żyja ych jeszcze wyborców z r. 1789 u jene- 
rał. Lafayette, i wynurzyła mu Życzenie, aby 
popioły owcześnego pierwszego prezydenta 
Paryża Bailly, w Panteonie umieszczone zo- 
stały, i aby wystawione przez wyborców r, 
1789 popiersie jego, równie jak jenerała La- 
favente, jako owcześnego dowodzcy gwardyi 
narodowev, na swoje inieysca zwrócone były. 

Ludicateur de Bordeiux donosi pod d. 
28 sierpnia, 1Ż rząd odebrać dz Ś miał urzę- 
dowa wiadomość, Że Prussy uznały naszego 
króla. Dziennik za$ sporów twierdzi; że N. 
Ces rz austryacki, dowiedziawszy -się o tu- 
teyszych zdarzeniach wyraził: * Vogardzaum 
m'nistratmi, którzy doradzili Karolowi X. 
targnać się na konstytucia, uroczyście przeź 
niego zaprzysiężona. Naypierwszą powinno” 
ścią poczciwego człowieka, a nadewszystko 
monarchy, j st dotrzymać wiernie danego 
słowa, Ubolewam nad xęcierm Bordeaux; 
pomeważ ou jest niewinny, ale w Żodnyut 
przypadku mieszać się niemyślę w jego 
sprawy. (G. Wroci:) 

Liczne deputacye z różnych części kro- 
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lesiwa miały znowu zaszczyt złożyć J.K. M. 
adres. Miasto Dole wvraziło swa radość, iż 
uwolnione zostało od jezuitów. — Szewc Stof- 
fel z Alzacyi, który miał się nadzwsczaynie 
popisać w dniach lipcowvch, wezwany wczo- 
ray został do stołu królewskiego,—- Uroczy- 
stość pogrzebowa xięcia Kondeusza nastąpi 
d. 4 b. m. — Jeden z seminarzystów i z nim 
przebrany żandar:n, usiłowali d, 1 b. m. pod- 
burzyć do buntu robotników, Ostatni po- 
znany został przez S2letniego Pertrand (któ* 
ry należał do zdobycia Bastslii) i gdyby nie- 
wdanie się pratrolu, źandarm ten byłty przez 
rozjadłych robotników zamordowany.(G.Wro.) 

Onegdy pogrzebany został zecer drukar- 
ski Alex: Rouzer, który z ran w dniu 29 
lipca odniesionych zakończył Życie. Za tru- 
mna jego szło 1200 jego kollegów i 700 
żołnierzy od gwardyi narodowey. 

LoNbrN 4 września. — Podczas obiadu 
rodziny królewskiey w Windsor, kròl spełnia 
zwykle następujący toast: “Poroy i MIŁOŚĆ.;, 

Podczas  pesłuch nia , które jenerał 
Baudrant miał nu króla, złożył oprbcz urzę. 
dowego, także list konfidencyonalpy swego 
monarchy, który zupełnie w poufałym spo- 
sobie, jako od dawnego przyjacieła króla 
Wilhelina IV. był pisany. Król przyjął ten 
list z wieikiemm upodobaniem i prosił jene- 
rała, iżby królowi Ludwikowi Iulipowi o- 
kwiadczył: że z wielką radością przypomi- 
na sobie poufałe stosunki , jakie niegdyś poe 
między niemi zachodziły, i spodziewa się, 
że i dziś jako pomiędzy monarcliami zacho- 
dzić będą. „ — Krol nierozmawiał z Bau- 
drantein wcale o politycznych iniereśsach , 
lecz tylko o rzeczach potocznych. — 

Przed kilku dniami zebrany w zna- 
czney liczbie lud spalił, wizerunek wydawcy 
gazety br'gtońskiey przed brórem teyże , po- 
czem udał do jego domu i wszystkie okna 
wytłukł. — Wisdawca ten, dopuścił się u- 
unieszczenia arlykułu ubliżającego tak uko- 
chsnemu krolowi, 

Zapewniają tu, Że lord Ponsonby uda się 
w krotce z szczegolnemi  zleceniami na- 
szego rządu do Paryża, i z tego powodu mie- 
wa Częsię narady z hr. Aberdeen. 

Prywatny list wyraża, iż przy odeyściu 

oczty, rozchodziła w Londynie prawie po- 
wszeclina wieść © zinlanie ministrów, a mia- 
nowicie o odeyściu xięcia Well ngtona. 

Karol X. żąłał od rządu tutejszego, aby 
xięciu Bordeaux CZyuiowe były takie „came 


honory, jak trólowey portugalskiew, podczas 
jey w Angli bawienia. Lecz ministrowie o- 
Świadczyli w prost deputowanym byłego kró- 
la, że wysokie osoby uważane tylko będą ja- 
ko pri watne. 

Listy z Kartageny pod d. 4 lipca dono- 
szą, iż nakoniec Boliwar postanowił w kraju 
pozostać. Cała Wenezuela, wy.awszy Wa- 
lencya i Kurakao, «świadczyła się za nim. 
Pożn evsze don esienia pod d. 16 lipca nie 
są tak pomyślne dla Bol'wara, — Jenerał 
Sucre jest istotnie zamordowany, 

BRUxELLA 5 wrzesnia.— Przybyli na po- 
wrót z Hagi deputowani zdali sprawę o wy- 
padku swojego poselstwa do tronn ''Przyby- 
wszy w poniedziałek dnia 30 sierpnia do Hae 
gi, prostliśmy o posłuchanie u J. K. Mci. 
Niewyszło pół godziny, a odebrahśmy po- 
myślną odpowiedź. We wtorek w południe 
udaliśmy się do pałacu; J. K. M. przyjął nas 
z przychylnością; pytał się o pełnomocnictwa, 
na mocy których przed nim stawamy i u- 
znał je za ważne. Przeczytawszy nasze zlece- 
cenia piśmienne, rzekł: iż cieszy go, że przez 
zwołanie stanów jeneralnych na dzień 18ty 
września, uprzedził nasze życzenia; że to jest 
prawny i naypewnieyszy sposób, przekonania 
się o życzeniach wszystkich częśc: państwa, do% 
pełnienia ich i zaradzenia użaleniom.— Prze- 
łożyuśmy J. K. Mci wszystko, coście nam 
WPanewie na zgromadzeniu d. 28 polecili. 
Monarcha wysłuchał nas cierpliwie, i rzekł 
na końcu z rezrzewnieniem : iż pragnie tyi- 
ko, aby jak navprędzey była spokoy ność przy- 
wrócona , gdyż brzydzi się krwi rozlewem, i 
przyrzekł, że na wszystkie przełożona punkta 
bę zie nam odpowiedź przysłaną.,, — 

W no y na 3ci b, m. walczono w Loe- 
ven i 3 osoby zabite zostały. Dom dowodz- 
cy miał bydź złupiony, — 

LEeopxum 3 września. — Miasto nasze 
jest dz $ rano spokoyne; ałe wczoray wie- 
czór o godzinie 7 zaszły: burzliwe poruszenia, 
które dość długo trwały. Mnóstwo robotni- 
ków udało się do P. Devillers, handlującego 
broug; wybito bramę kamieniami i zabrano 
mu znaczną ilość fuzyj, Wypadek ten zro- 
bił wrażenie ; lecz dziś rano uspokojono Się, 
gdy uyrzano czeladź fabryczna pełniąca obo- 
wiązek milicyr. Przyrzekli ont, IŻ żadnego 
rabunku n edopuszczą. Dziś rano im nostuo 
ludzi dostało bron 1 zapisanych została do no- 
wey straży miejskiev, Klora cliziw, © fua na- 
zwisko gwardji narodowej = iun. as 4abu- 
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rzenia, uflała się część posphlstwa do szkol- 
mych koszar na tamte stronę Mozy; lecz roze 
pedzcna została. — Kommissya publicznego 
bezpieczeństwa rozwiązała się, i mówią, Że 
səm radca stanu kierować będzie sprawami. 
Tymczasem słychać, iż nowa kommissza zoe 
stała urządzona. — Gazeta kolońska zawiera 
następujace z tego miasta pod tymże dmem 
w'ad+ości: ‘Położenie nasze pogorszyło się 
od wczoravsza. Lud przez wył«menie arse- 
mału i znaczney fabryki broni, uzbroił Się i 
jesteśmy w obawie okropnych scen. W ta- 
kich ekolicznościa h gwardya ob: watelska, 
która utrzymywała porządek , złożyła broń, 
gdy jey dowodzca i inni officerowie swoje 
anievsca opuścili, Dziś rano znowu lud broń 
uzyskał. Na placu przed teatrem znoeyduje 
się przeszło 1000 robotn:ków opatrzonych w 
wszelką broń, którzy chcg póyśdź do Bru- 
xelli.— Nie jazda z Mastr htu przybyła, ale 
patrole różnych gmin, pochwytały rabusiew 
miasta Verviers. Liczbę preyprowadzonych 
tn podają do 42; oprócz tych, ktorzy sa w 
Verviers uwięzioremi. — Przeszłey nocy ad- 
jutant jenerała Bsłandt przybyły z Broxell', 
uwięziony był w chw li, gdy się chci ł udać 
do gubernatora prowineyi.  Odpieczętowano 
jak mówią, jego depeszę i znaleziono w mey 
rozkaz na przełożenie P. Sandberg, aby woy* 
sko cytadelę opuściło. Chciano precz to u- 
spokoić obawę ludu. — Wczoray kilku mło- 
dzików pojechało pocztą z fusyami do Bru- 
xelli. — Nowa straż zgromadza się dziś po po- 
łudniu około godz nv 4, dla zamienien asię w 
korpus; składać sę ma, jsk mówia, z 2500 
ludzi, i chce póyść do Bruxell:. P. Collard , 
stary pu!kownik objąc ma dowództwo 
HAMBURG 7 wrzesnia. — Surowe Środki 
ktore użyte zostały do przytłumienia wzno- 
wisnych jeszcze wieczór d. 5 b, m. na przed- 


mieściu Hamburgerberg zdrożności , o”powie- 
działy zupełnie swemu celowi; lubo ubole- 
wać należy, iż jeden herszt zabity i 12 jego 
wspólników mocno ran'o1 ych zastało. Jak w 
mieście tak i tam, panuje teraz największa 
spokoyność i porządek.— Zwycięzca pod Na- 
warynem admirał Edward Codrington, prze- 
jechał tędy do Petersbur;a, 


LUXEMBURG S1 sierpnia. — Od kilku dni 
zataczają tu działa na szańce.  Licząca już 
4000 ludzi pruska osada, ma bydź do 7000 
pomnożona. Podług rozchodzących się wie- 
ści, twierdza Luxemburg ma bydź za będarą 
w stanie oblężenia ogłoszona, co bardzo za- 
trwożyło mieszkańców. Obawiają się tu także 
rozruchów. 


SzarHuza 31 sierpnia. — Do Frvkurpa, 
Walizei i Sabaudyi pr/vhyło kilkunastu Jee 
zuitów uchodzących z Francyi. Przybyli tam 
z Francyi trapiści, starają się o pozwolenie 
założenia sobie klasztoru. 


GRANICA nIszPA: 27 sierpnia.— (Z ory 
watnego listu w gazecie wrocławskiey umice 
szczonego.) — Wielu Hiszpanów przybywa- 
jacych z Anglii do Bordeaux, oczekiwanych 
jest w tych dniach na lnii rzeki Bidassao. — 
P. Zayas, umieszczony w Londynie przy po- 
selstwie hiszpańsk ćm, przejechał dziś rano 
na mieysce przeznaczenia swojego. Nie ob» 
jawił on pic, co się w stolicy dzieje; ale 
przybyły podróżny, który d, 24 wsjechał z 
Madrytu, opowiada, że wtym dniu następiły 
znaczne skupienia ludu na pl cach publicznych, 
iże postanowione te kupy orężem rozpęduc;lecz 
woyska rie wiele do tego okazały ochoty, — 
Dnia 19b. m.nadbiedz miał goniec z Andaluzyi 
do Madr tu z doniesieniem, o rozruvchach 
stronników konstyrucy'. Gubernator Grena- 
dy Żądu woyska dla zapewnienia spokoyności, 


DONIESIENIA. 
Jan Ascher uprzywiłejowany Dentysta w królestwie polskiem , przybył do tuteyszey 
stolicy z Warszawy; mieszka w domn P. Lipińskiego (Hotel de Drezder), i tylko krotki 
«zas zabawić zamyśla; mając nowy wynalazek wprawiania zębów z massy, zawiadomią 


prześwidłną Publiczność. 


Prezes Sądu 4Appellacyinego SC. 
Stbsownie do przepisu artyk: 118 K.C. psdare ninieyszym do wiadomości powszechney, 
iż Trybunał I. Inst: kr:ju tuteyszeso Də powodztwo Jóżefy ż Sławińskich Szonertowes, P* 
Fronciszka Szonerta małżonki i Juli z Słav ńsk.ch Kopczńskiey wdowy sióstr m ędzy so* 
ba rodzonych na Wesoły pod L. 230 zamieszkałych, wydał wyrok stanowczy, moca któres 
go mięobeczn »śĆ Apolonii Sławińskiey Ż dney o sobie wiadomośc: nadaigce) uznaną została, 


W krałlowie daia 4 maja 1830 m 


Nikurnie!c2, 
Massaiski sekretarz 


